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CENY O G Ł O SZ E Ń  . Na I 
utronie w iersz nonpatel©- 
w y  mk. 60— na UL strome
mk. 50 —" stronie
m k .  3 5  —  -N a S esła n e  z b  
wiersz, ga im ontow y mk, 

D tobne og łoszen ie  
po m k. 5 zb w y raz . N ej- 

|% 4$  m niejsze drobne og łosze­
nie mk. 30. O g ło szen ia  

^  |  zagran iczne 100$ drożej

Za term inow y druk og ło­
szeń adm inistracja nie 
odpow iada.

Redakcja i adm inistracje 
g łów n a m ieści się pod 
Nr. 4 przy ul. P iłsu d ­
sk iego  w  Sosnow cu.

A dres dla listów  i depesz  
„ISKRA**, S osnow iec.

P ren u m erata  w ynosi:
Z odnoszen iem  m iesięczn ie

Z przesyłką pocztow a  
mk. 175 m iesięczn ie.

O d d z ia ły  w ła sn e: W Bę­
d zin ie , w  D ąbrow ie, w 
S zop ien icach  i na G. 
Śląsku.

Dąbrowa, Sienkiewicza 6, Telefon 73.

Dziennik polityczny, społeczny i literacki.
Będzin. Małachowskiego 9, Telefon 84. Sosnowiec, Piłsudskiego 4, Telefon 64.

Tylko 2  dni!
n ied z ie la  11 i p o n ie d z . 12.

i F
w SOSNOWCU.

A N O N S! O d  w to rk u  13 w rz e śn ia A N O N S!

I Demon Świata

TEATR CZARODZIEJSKI

B O S K O
2  god zin y  w  krainie d z iw ó w  i bajek
w  s a i i  „ k o m e t a "  d i  D o r o w i e  G ó r n .

w poniedziałek 12, w torek  13 i środę 14 bm. o g. 8' 
C odziennie zm iana program u.

—  ------------ C en y m iejsc 60  d o  . 0 0  mk.   ------------
P o p rz e d n ia  sp rz e d a ż  b ile tó w  w  c u k ie rn i p. P ie trz a k a .

DOKTÓR DOM KONFEKCYJNY

L I W !
Choroby uszu ,  g a rd ł a ,  nosa  i płuc.

P o w ró cił z w o jsk a  i w z n o w ił p rz y ję c ia

Ul. M ałachow sk iego  9 (parter), 
P rzy jm uje  od ! 1 — I i 5— 7. 

N iedzie le  i św ię ta  od 12— I.

S K |  I- W t a i l r t  i 1 . K iplowitz
w iU  Sosnowiec. Modrzeiowska ISosnowiec, Modrzejowska 

p o l e c a  
d am sk ie  raglany  

palta je s ie n n e  i z im ow e.

8

O d poniedzia łku  12 września i dni nas tęp n e  
u k aże  się wielki dw ugodzinny  program! 

U lub ieńcy  publiczności

i/.t Mim,
oraz  znany

J f 1

tragig
w znakom itym  obrazie

Niemy Strażnik"
(W szech p o tężn a  śm ierć).

N astro jow y d ra m a t  w 6-ciu częściach.

DENDYSTA
I. SZATENSZTEIN

SOSNOWIEC, M odrzejowska .3 
Godz. p r z y j ,  od 1C— 12 przed poi. 

.. M 3— e po poi.

Dr. Stefan F a M k l
przyjmuje w dni powszednie 
od godz. 9 — 10 rano  i 3 *'* — 5 pp. 

Choroby wewnętrzne 
f kobiece.

Sosnowiec, ul. W a rsz a w sk a  6.

rnmmwm
OKULISTA 

D-r m edycyny

L. CWIBAK
przeprowadził się do innego mie­
szkania w BĘDZINIE na ulice Są- 
czewska Nr. 4 1 piętro. ' tuż 

obok Starostwa. 
Ordynuje w. chorobach ocznych 
od 12 — 2 przed pułud. i tid 5 
— 7 po poi. W niedziele i św ię  

ta od 10— 12 przed pohtd.

illKO-f

! Powrót umarłych |
2 tragedja w 6 częśc. według dzieła włoskiego autora

C I R O A L O I

..Obfet'hE ZaóSłr tenie  s to su n ­
ków  p o m ię d z y  R o sją  a P o lsk ą  
p rz y  d o b re j w oli o b u  rz ą d ó w  b ę ­
d z ie  u su n ię te  i je s te m  p e w n y , że 
p ra sa  p o lsk a  m yli s ię ,  p r z e p o ­
w iadając}  d a lsz e  ich  p o g o rszen ie" . 

(O św ia d c z e n ie  K a ra c h a n a  z d n ia  8 jlX .)

K arachan jest albo opty­
mistą, albo szczwanym li­
sem. Ze względu na s ą ­
siedzkie stosunki przyjmij­
my to pierwsze twierdze­
nie...

Ale w takim razie różo­
we okulary p. K arachana  
nie widzą, (czyżby istotnie?) 
tego trzeciego, najważniej­
szego rządu— intruza, któ­
ry wbija się klinem w w ąt­
łą  pajęczynę nawiązywa­
nych stosunków polsko-ro­
syjskich, rozrywa ją na 
każdym kroku i konse­
kwentnie dąży do zniszcze­
nia za wszelką cenę przy­
puszczalnego porozumienia 
obu narodów.

Jes t  nim niewymieniony 
przez p. K arachana rząd 
niemiecki.

P rasa  i naród  polski 
chcą pokoju.

Rosja potrzebuje go rów ­
nież, twierdzi oficjalnie p. 
K arachan Cziczerin, Lenin 
i reszta sanhedrynu.

Zdawałoby się więc, że 
w ątła szczepionka pokoju 
winna się w tak pomyślnej 
atm osferze rozwinąć wkrót­
ce w potężne drzewo.

Na przeszkodzie f mu 
stoi jednakże Berlin.

Ten Berlin, dla którego 
silna Polska jest pętlicą u 
szyj, duszącą ekspansję 
niemiecką na wschód.

Klęskę nad Marną m u­
szą  niemcy powetować nad 
Wisłą.

Marzenie o panowaniu 
natf światem, rozbite w 
puch przez arm je koalicyj­
ne na polach Francji— m o­
że przyoblec się w szaty 
rzeczywistości tylko na tru ­
pie Polski.

Przez nią wiedzie droga 
do ekonomicznego podbo­
ju niezmierzonych obsza­
rów Rosj,i na której krań­
cach majaczy Bagdad — 
klucz do Indji. Zawierają

Sosnow .ee , 1 1 września.

więc niemcy cichy, spoisty 
pakt przeciwko nam  do 
spółki z sowietami.

Obie układające się s tro ­
ny chcą uczynić z Polski 
bram ę wypadową dla swych 
celów. Niemiecki komiwo­
jażer i sowiecki czerwono- 
gwardzista biorą się za łby 
na polskiej ziemi, kto ko­
go zwycięży?

Czy prędzej na zamku 
poczdamskim zabrzmi ofi­
cjalnie internacjonałka, czy 
też Hugo Stinnes rzuci Ro­
sję do stóp nowego impe­
ratora  niemieckiego?

Obu jednak s tronom  po­
trzebna jest śmierć Polski.

1 dlatego arrąja sowiec­
ka jest zasilana coraz wię­
cej i więcej przez ofice­
rów niemieckich. 1 dlatego 
układ kolejowy z a d a r ty  
przed kilku dniami w Ry­
dze między Litwą, Łotwą 
a  Niemcami, pozwoli tym 
osta tn im  uszczęśliwić bez­
pośrednio sowdepję nietyl- 
ko maszynami rolniczymi, 
lecz również artylerją i k a ­
rabinam i maszynowymi n a j­
nowszych modeli. 1 dlate­
go wreszcie, chcąc dostać 
się do Niemiec i przem a­
lować je ' na leninowską 
czerwień— niszczą sowiety 
barierę polską agitacją, 
zaiste nie m ającą granic.

1 znów, jak za czasów 
Repnina — kwitnie naszym 
kosztem przyjaźń niemiec- 
ko-rosyjska.

I znów duszą nas te po­
tworne, ohydne kleszcze.

Czy p. K arachan ich nie 
widzi czy nie chce widzieć? 

________  )• w.

KronlUo polityczno.
(Z  nistn i te legram ów  w czora j­

szych).

Omowa polsKo-jdufiskii.
Podp isan ie  uk ładu  polsko- 

gdańskiego  m a  nas tąp ić  w  p rz y ­
szłym tygodniu . W  tym  cełu 
w y jeżdżają  do W arszaw y  ze 
s t ro n y .w . m G d a ń sk a  sena to r  
Jewelowsky, ze  strony polskiej 
g enera lny  kom isarz Pluciński.

R atyfikac ja  um ow y przez s e ­
n a t gdański m a nastąp ić  w d ru ­
giej po łow ie  września, tak, aby 
z dniem  !-go października u" 
k ład  mógł wejść w życie.

Echa m oidentw a E rcU g eca .
O ltw ig  v, Hirschfeld, z a a re ­

sz tow any  pod  za rzu tem  zab i­
cia E rzbergera , w y d an y  zosta ł  
sądow i w G berk irch  w Bade- 
nji na w yraźne  żądan ie  tegoż 
sądu.

P ro k u ra tu ra  O ffenburga w 
Badenji zaw iadam io, że s tw ie r­
dzonym  zostało, iż zabójcy E rz ­
b ergera  od dn ia  21 sierpnia do 
dnia zam achu  przebyw ali  w 
gospodzie  „pod  Jeleniem" w 
O p p e n au  p od  w idocznie fał- 
szyw em i nazwiskami: F ranc i­
szek Riese, s tu d en t  p ra w a  z 
D usseldorfu  i Knut Bergen s tu ­
den t  fil. z Jer.y, zaś w dniu 26 
sierpnia t. j. w dniu zabó js tw a 
w yjechali  w ieczornym  p o c ią ­
giem  do Offenburga,

Anglja i Irlandja.
Po konferencji z k ró lem  L loyd  

G eo rg e  uda ł  się na posiedze 
nie rady  ministrów, gdzie p rz e d ­
stawił w zarysie  sw oją  o d p o ­
w iedź na no tę  irlandzką. Jak 
się dow iadu je  „Tim es"  o d p o ­
w iedź angielska zaw iera  p o w a ­
żne u s tęp s tw a  dla Irlandji. W  
odpow iedz i tej rząd angielskć 
zap rasza  sinfeinistów na kon 
ferencję w dniu 27 b. m , nie 
s taw ia jąc  p rzy tym  żadnych  W a­
runków  p rz ed w s tęp n y c h  T e k s t  
odpow iedz i m a być ogłoszony 
jutro po południu.

Protest bolszewików.
Bolszewicki organ  „Nowyj 

P u t ’" w obszernym  artykule o- 
s tro w ys tępu je  przeciw ko zło­
żonym przez  Polskę, F inlandję. 
Estonję i Ł o tw ę  no to m  p ro te ­
s tu jącym , do rządu  so w iec k ie ­
go. D z ienn ;k w yraża  nadzie ję ,  
że no ty  te  nie d ad zą  żadnych  
innych rezultatów , p o n ad  o z ię ­
bienie się stosunków  w y m ie ­
n ionych p ań s tw  z R osją  so­
wiecką.

Aresztowanie córki 
Tołstoju.

„V oss ische  Z tg . 1 donosi, że 
rząd  bolszew icki a resz to w a ł 
có rk ę  L w a Tołs to ja ,  członkinię 
w szechrosvjskiego kom ite tu  p o ­
m ocy  d la  głodnych.

Litwa Kowieńska 
bolszewizuje się.

Jedyny  polski organ w Kow- 
nie „Dziennik K ow ieński"  wy- 
s tę j.u je  przeciw  polityce rządu 
kow ieńskiego, w k tórej  dopa-
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O d 6 W rześn ia  i dni n as tęp n e  

druga serja

Książę „X“

pogonił
Dramat w 5 częściach.
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D ziś i dni n astęp n e.

O sta tn ia  nowość! O statnia Nowość!

W  rolach g łów nych: Z. K arabanow a  
oraz jej p a r tn e r  E. H ajdarow  w ystąp ią  w 
w strząsa jącym  d ram acie  6 aktow ym , osnutym  

na tle życia rosyjskiego p. t.

Fatalizm kłamstwa

11
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tru je  się zboczenia  na ścieżki 
bolszewickie głównie w pro jek­
cie radykalnej reformy ag ra r ­
nej. Dziennik ten  po ru sza  ró w ­
nież sp raw ę  w ileńską, w skazu­
jąc na niew łaściw e p o s tę p o w a ­
nie w ładz litewskich w s tosun­
ku do ludność, w czasie oku­
pacji W ileńszczyzny. Poda je  
szereg faktów  o b rażan ia  uczuć 
religijnych i n a rodow ych  p o ­
laków  wileńskich.

chylne-j odpow iedzi do dnia 
12 b. m.

u a s o w i K H
w Warszawie.

W czora j nadesz ła  do W a r ­
szaw y w iadom ość, że rząd ru ­
muński zgodzi się n a  ro z p o ­
częcie rokow ań  z rządem  s o ­
w ie tó w  w spraw ie  um o w y  d o ­
tyczące j rzeki Dniestru. R o k o ­
w ania  toczyć  się b ę d ą  w W a r ­
szawie. O d p o w ie d ź  rządu  ru ­
muńskiego nas tąp i ła  na skutek  
znanej in terw encji p rs .  K ara  
chana, o której p rzed  paru 
dniami donosibśmy. Z  ram ie 
nia rządu  sow ietów  rokow ania  
p row adz ić  będzie pos. Kara- 
chan.

0  sprawach polskich.
L ord  R obert  Cecil wyraził 

nadzie ję, że w spraw ie  gó rn o ­
śląskiej zap ad n ie  wyrok s p ra ­
wiedliwy i bezstronny , k tóry 
nie tylko będzie spraw iedliw y, 
ale za tak i zostan ie  uznany. 
N astęp n ie  zw rócił się L ord  R o ­
bert Cecil z ape lem  do Polski
1 Litw y, ażeby  w końcu  doszły 
do porozum ienia w myśl p ro ­
jektu H ym ansa ,  aby wreszcie 
znikła ze świata ta  sprawa, 
p rzyo ie ra jąca  już p o tw orne  roz­
miary. M ó w ca  spodz iew a  się, 
że oba państw a  udzielą przy-

l i !  pfBjsIl Hymansa.
(1 elegram  własny).

Drug; projekt H ym ansa ,  z a ­
w iera jący  now y sposób rozw ią­
zania sp raw y  polsko-litewskiej 
w ręczony zos ta ł  A s k e n a z e m u y  
G alw anauskasow i.

P ro jek t z a w ie ra  dw anaśc ie  
artykułów, z k tó rych  tylko a r ­
tykuły  3, 4 i II zaw iera ją  zmia 
ny zasadn icze  w stosunku do 
p o przedn iego  pro jek tu  H y m a n ­
sa.

W e d łu g  artykułu  3 okręg  w i­
leński s tanow ić będz ie  w p a ń ­
stwie l i tew skiem  kanton au to ­
nomiczny.

W e d łu g  ar tykułu  4 kanton 
wileński zorgan izow any  m a być 
na wzór kan tonów  szw a jcar­
skich; cen t/a ln y  rząd litewski 
m a  mieć w kan ton ie  wileńskim 
te sam e atrybucje ,  co rząd  fe ­
deralny  szw ajcarsk i w  k an to ­
n ach  szw ajcarskich .

R ząd  centralny i sejm ce n ­
tralny litewski m ają  mieć s ie ­
dzibę w Wilnie.

A rty k u ł  I I poddaje  port kłaj- 
pedzki o b ydw om  stronom , k tó ­
re ustalić m ają  taki stan , przy 
k tórym  suw erenność  n ad  o b ­
szarem  należa łaby  do  Litwy, 
zaś Po lska m iałaby  p raw o  uży­
w ania portu  k ła jpedzkiego oraz 
rzeki Niemna, w każdym  cza ­
sie i dla wszelkiego rodzaju  
transpor tów , w łącza jąc  w to 
t ran sp o r ty  w ojenne.

W  razie uzyskania zgody  
stron, H y m a n s  z a żąd a  od ligi 
n a rodów , ab y  p o p a r ła  przyję ty  
p rogram , w obec  m o cars tw  
sprzymierzonych.

Ze zjazdu katolickiego.
"jazd rozpoczął się pod ha- 
-n: „Tw órzcie dobro**!, i o

uchw ały, podjęte przez 
sd, zaczną się przyoblekać 
szaty realne, katolicyzm  w  
isce stanie się ży w o'niejszy, 
e katolickie przenikną tę i 
ą dziedzinę społeczną, co 
jdzie na dobre nie tylko ko- 
ołowi, ale i sam em u sp ołe- 
:ństwu
^eligja nie powinna być mar- 
ym słow em , ale żyw ym  czy ­
li. Nasze warunki polityczne  
: się składały, że żyw ym  
jnem być nie m ogła, ale w ię- 

krępujące kościół w  jego  
iałalności społecznej opadły  
az z porwaniem  kajdan n ie­

w oli i dziś kościół ma ręce 
rozwiązane.

Z uchw ał sekcji, na które 
zjazd się podzielił, podajem y  
najważniejsze.

W sekcji prasowej redaktor 
A . Szym ański podał dw a w nio­
ski, które oby jaknajprędzej 
m ogły doczekać się realizacji.

Pan Szym ański żąda, aby 
organizacje religijne, kultural­
ne i zaw odow e, które stoją ,na 
gruncie katolickim, podjęły się  
rozpow szechniania d o b r y c h  
pism  i książek pom iędzy sw y ­
mi członkami, i naw ołuje do  
zakładania księgarni parafjal- 
nych.

Jeżeli się zważy, że do na­

szych szerokich m as n a jczęś­
ciej dociera  li teratura b ezw ar­
tośc iow a w  postaci  rozm aitych  
powieści fantastycznych, albo 
ag itacyjno polityczna, szerząca  
n ienaw iść partyjną, to się zro­
zumie całą  doniosłość w nios­
ków redak to ra  Szym ańskiego.

Już realizacja tych dwu wnio­
sków d a łab y  naszemu krajowi 
tyle korzyści, że t rzebaby  ten 
p ierw szy  zjazd katolicki w P o l­
sce błogosławić.

W  sekcji ośw iatow o wy ho- 
w aw czej pan P iechocki mówił 
o konieczności przyjścia z po 
m ocą  m łodzieży  akadem ickie j 
n aw oływ ał do budow ania  d o ­
m ów  akadem ickich  i n a ty ch ­
m ias tow ego  zbierania fundu 
szów na ten cel.

T ak , twórzcie dobro! P o ­
móżcie, ab y  lud o trzym ał zd ro ­
w ą literaturę, uprzystępnijc ie  
m łodzieży naukę. podnieście 
sw oją działa lność filantropijną, 
u jm ując w ram y ścisłej orga- 
n zacji waszą dobroczynność, a 
dokonacie  rzeczy dobrych  w 
kraju.

Szczupłość  miejsca nie p o ­
zw ala nam  na to, aby o'mówić 
szczegółow o poczynan ia  z ja ­
zdu. A le  już to, cośm y w y ­
mienili, w ym ownie św iadczy  
o g łębokości i doniosłości z a ­
gadnień  przez zjazd po ruszo ­
nych.

W sekcji ty lko  religijnej 
znów niemile uderza  k ry tyka 
Y. M. C. A  A le  jeżeli is to t­
nie in s ty tuc ja  ta działa na szk o ­
dę kościoła  katolickiego, to k a ­
tolicy od mej od wrócić się m u­
szą. T y lko  jakoś się w to w ie­
rzyć nie chce, a p rzypow ieść  
o m iłosiernym  sam ary tan in ie  
każe  żądać  fak tów

k.

K r o n i l i f l .
K a l e n d a r z v k

n i e d z i e l a

Dziś P ro ta  i Jacka. 

Jutro Imienia N.M.P.

W  sch. słońca 5 m 18 

Z ach . " 7 m. 40

Zjazd w ojew ód zk i. W
dniu w czora jszym  rozpoczął 
się w W arszaw ie  zjazd w oje­
w odów  ze w szystk ich  dzielnic 
Polski.

O b ra d y  p o trw a ją  2 dni.

I W  sp raw ie  sp irytusu .
M inisterjum zd row ia  public ne- 
go zabroniło  w y d aw an ia  przez 
lekarzy jak ichkolw iek św ia ­
dec tw , czy asygnat i u p o w aż­
nień do nabyw an ia  spirytusu 
ze sk ładów  i sk lepów  m o n o ­
polu państw ow ego . Jedynie 
w ojew ódźk im  u rzędom  zdrow ia  
przysługuje p raw o  opin jow ania  
o p o trzeb ie  w y d aw an ia  a lko­
holu dla ce lów  zaw odow ych , 
w s ta łym  czy do raźnym  p rzy ­
dziale.
H Czy cukier s ta n ie je  ?
A k cyzę od cukru ministerjum  
skarbu ustaliło w w ysokości 15 
ty s ięcy  mk. od stu kilogramów, 
czyli, że sam podatek rządowy  
w yniesie 140 mk. od kilograma.

W ystaw a w B u k a resz­
cie. D onosiliśm y niedaw no, 
iż w  Bukareszcie odbędzie się  
w czasie od 1 1 września do 2 
października r. b. wystaw a  
handlow o-przem ysłow a, w któ­
rej i Z ag łęb ie nasze o tyle 
bierze udział, że rada zjazdu 
przem ysłow ców  górniczych p o­
stanow iła na skutek otrzym a­
nego zaproszenia posłać na 
w ystaw ę p ow yższą  w ykresy  
w ydobycia w ęgla, żelaza i cyn ­
ku oraz w szystkie posiadane  
dane statystyczne.

Produkcja w ęgla . Jak
podaje „Przegląd górn.-hutn.** 
ogólne w ydobycie w ęgla w  Pol­
sce w  maju r. b. w ynosiło

465.246 tonn, w czerw cu zaś 
666.107 tonn w ęgla kam iennego 
i 18.782 tonnv w ęgla  b ru n a t­
nego.

O gó łe  m w y d o b y to  węgla w 
czerw cu  r. b, 684.889 tonn, 
czyli o 219,643 tonny więcej, 
niż w m iesiącu maju

U p a ń stw o w ien ie  g im na­
zjum . W ubiegły  p ią tek  u r e ­
jen ta  Jasińskiego sporządzony  
został akt, k tórego  m ocą 8-kh 
gim nazjum  m ęskie w Sielcu, 
u trzy m y w an e  przez T o w a rz y ­
stwo szkół średnich, przeję te  
zostało  przez m inisterjum  W
R i 0  *P.

N ow oupaństw ow ione gimna
zjum nosić będzie  nazw ę „2-go 
g im nazjum  p ań s tw o w e g o  w 
Sosnowcu.

tf B osk o  w  D ąbrow ie Gór- 
niczej. M istrz sztuki cza ro ­
dziejskiej Bosko w ystąp i w 
sali „K om eta"  w poniedzia łek  
12, w to rek  13 i ś ro d ę  14 b m, 
o godz. 8 w ieczorem. Bliższe 
szczegóły  w dzisiejszym og ło­
szeniu.

J eszcze  o  m leku. W brew  
w yjaśnieniom  pan a  inspektora  
aprow izacji o trzym aliśm y in ­
formacje, które już na o d p o ­
wiedzia lność inform atora p o d a ­
jemy, zę p rzy  zam ienieniu  zw y­
czajnych zezwoleń r>a frachty  
dos taw cy  mleka nie zostali na 
czas o tern zaw iadom ieni,  co 
pociągnęło  z ich strony  z n a c z ­
ne straty . R ów nież kiedy z ja ­
wili się z pozw oleniam i w p u n ­
ktach w yw ozow ych, jak naprz. 
w M iechow ie tam  zażądano  od 
nich pozw o.eń  z w ojew ództw a, 
o czem  również nie wiedzieli.

A  te raz  pod  ad resem  kolei. 
Mleko, za ład o w an e  w M iecho­
wie o godz 2 po południu, 
p rzychodzi do S osnow ca  o g. 
9 i 9 i pół dnia n as tęp n eg  . 
Czy kolej nie m oże poczynić 
w  przew ozie mleka ułatwień?

Z ebran ie w gimnazjum p a ń ­
s tw ow ym  im Staszyca. M ło ­
dzież nasza  po ukończeniu szko­
ły realnej im. St. S taszyca nie 
m a p raw a  do w stępu  na w szyst­
kie w ydz ia ły  uniwersyte tu . C h o ­
ciaż się tam jednak  dostanie, 
spo tyka trudności przy zalicza­
niu jej p rzesłuchanych  s e m e ­
s trów  d la  braku noty- z języka 
łacińskiego.

P rze to  grono rodziców  u- 
czniów tej szkoły postanow iło  
zw rócić się do p. m inistra W. 
R. i O  P. z p rośbą o w p ro ­
w adzenie  do szkoły języka ł a ­
cińskiego, jako p rzedm io tu  n a d ­
obow iązkowego.

Celem om ów ienia tej s p r a ­
w y od b ęd z ie  się zebranie  za in­
te re sow anych  rodz iców  dnia 
11 b. m. o godz. 12 w p o łu d ­
nie w sali rekreacyjnej gimna 
zjum  im. S taszyca .

S p ło sz e n i z ł o d z i e  j e .
W czora jsze j  nocy, złodzieje u- 
siłowaii okraść kancelarję s ę ­
dziów ś ledczych  w Sosnow cu  
przy ulicy Czystej Nr 7 zdą­
żyli wyjąć dw ie szyby i wejść 
do kancelarji. Spostrzegłszy pa ­
trol policyjny, złodzieje umk­
nęli Nie byli to chyba zwykli 
złodzieje zaw odow i ifj zam ia­
rem icn było prawdopodobnie 
wykradzenie akt lub d ow odów  
rzeczow ych. Ś ledztw o w toku.

Głupi Żart. W czoraj w ie­
czorem , nieznany żołnierz, kwa 
terujący w Słopnie na G. Ś lą­
sku. obok M ysłow ic, urządził 
głupi żart 17-letniej d z iew czy ­
nie Marji Malornowej. P odob­
no chciał się przekonać jak 
strzegą granicy polskie p o ste ­
runki straży granicznej. Prze­
brał dziew czynę po w ojskow e­
mu, dał jej karabin, 13 nabo 
jów i obok M od.zejow a w y ­
słał ją przez granicę. M yślał 
że jego „szpas** niem iecki uda 
mu się, a m oże miał inne za ­
miary. Szpas nie udał się. 
Polski posterunek graniczny 
żołnierza-dziew czynę areszto­
wał.

F a łszy w e  tysiącm arków -
ki. Z a puszczanie w obieg fał­
szyw ych tys iącm arków ek  zo­
stali pociągnięci do  o d p o w ie ­
dzialności sądow ej m ieszkańcy  
Będzina Chil N inberg i Izaak 
Przyrowski. F ałszyw e ban k n o ­
ty  policja skonfiskowała.

Czy w oln o  p a sk o w a ć ?
Pan  Z. Mikułowski doniósł nam, 
że w sklepie na  ulicy M odrze- 
jowskiej pod  Nr. i 6 zażąda ł 
p u d e łk a  zapałe*k, ^ża które ku ­
piec policzył 10 mk. P o n ie ­
waż w sklepie był obecny pod  
kom isarz policji par, M ikułow ­
ski zwrócił się do niego o in­
terw encję  p rzec iw  paskarzowi. 
Czy o d p o w ied n ie  w ładze  p o ­
ciągną paskarza  do o d p o w ie ­
dzialności? Han Mikułowski 
kupił zapałki w tk lep ie  H isz ­
pańskiego za mk. 6.

Z a gradzan ie  przejść. W
Będzinie od p ew n eg o  czasu 
p rak tykow any  jest brzydki zwy 
czaj tam o w an ia  przejść na  chod­
n ikach  ulicznvch.

Dzieje się to dlatego, że lu ­
dzie przenoszą i p rzew ożą  rze ­
czy chodnikam i T a k  «atno p o ­
s tępu ją  i cykliści, k tórzy jeżdżą 
chodnikami,

U jęcie fa łsz e r z a  czek ów
Straż  g ran iczna aresz tow a ła  na 
granicy w M odrzejow ie  Izaaka 
B estera z C hrzanow a, oskarżo­
nego  o fa łszow anie  czeków  a- 
m erykańskich  P rzy  aresz to ­
w anym  znaleziono trzy czeki 
na  120 dolarów. O sad zo n o  go 
w areszcie sosnowieckim, a 
sp raw ę  sk ierow ano  do sęd z ie ­
go śledczego.

P rzem ytn ictw o. M ieszka­
niec wsi Z agość  pow. pińczow- 
skiego, Marcin Mysłowiecki, 
usiłował wczoraj przem ycić 
przez gran icę  w M odrzejow ie  
10 butelek  wódki. Żołn ierz  
graniczny za trzym ał p rzem y tn i­
ka  i w ódkę  skonfiskował. M. 
chciał p rzekupić żołnierza, d a ­
jąc mu 400 m k A re sz to w an v  
wraz z 400 mk. został o d e s ła ­
ny na komorę, a s tąd  do w ię ­
zienia. S p raw ę  sk ierow ano  na 
d rogę sądow ą .

A w a n t u r y .  Z a m ie ­
szkałe  w Z aw ie rc iu  cztery iz- 
raelitki po zm ow ie m iędzy  s o ­
bą przyszły  do mieszkania swej 
w spółw yznaw czyni Reginy  S. 
i zabrały  je różne rzeczy do 
m ow e, wartości 32 tys. mk. 
K iedy  S. zaczę ła  bronić swej 
w łasności i wołać pom ocy, j e d ­
na z napas tn iczek  o b :ała  w ła ­
ścicielkę kw asem  siarczanym. 
S p raw ę sk ierow ano  do sędz ie­
go śledczego.

Kronika policyjna. Poli­
cja zaw iercka poc iągnę ła  do 
odpow iedzia lności sądow ej L e j ­
b ę  Z y sm a n a  i Lejbę  Z yskow i- 
cza za n ieprzestrzeganie  hygie- 
ny podczas  sp rzed aży  ow oców  
na S iarym  Rynku o-az G ece- 
la Kornsznąjda. p iekarza, A r ­
g en tyńska  Nr. 4 za sp rzedaż  
ch leba z robakiem .

K radzieże. W  mieszkaniu  
Pinkusa Florensa przy ul. Ma­
łachow skiego Nr. 26 w Będzi- 
dzinie, złodzieje skradli w no­
cy bieliznę i obuwie, wartości 
50 tys. mk. Podejrzany o tę 
kradzież Jan W. został aresz­
towany.

—  W  elektrowni w M ałobą- 
dzu złodzieje skradli w nocy 
m aszynę do pisania w artości  
300 tvs. mk

O FI A RY .
Na Czerwony Krzyż Gryn 

Franciszek składa mk. 100.

Technik szacunkowy
Członek Związku

Włodzimierz Przybylski
SOSNOWIEC, Jasna 7. 

Ocena: budowli, maszyn, apa­
ratów i urządzeń fabrycznych.



Zwracam y uw agę
że  do

Księgi Adresowo ■ Reklam ow ej
Z a g ł ę b i a  D ą b r o w s k ie g o

re k la m y  i og ło szen ia  z b ie ra ją  
agenc i i a g e n tk i  upow ażn ien i  

p rzez  w ydaw ców
P ro s im y  o  ż ą d a n ie  leg ity m ac ji.

C e c h y ,
in s ty tu c je , k o rp o ra c je , s to w a rz y sz e n ia  
p ro sz o n e  są  o n a d s y ła n ie  a d re só w  sw ych  
d o  K sięgi A d res . R e k la m . (S osnow iec , 

K o łłą ta ja  3— 7) red . M a cie jo w sk i. 
W y d a w c y : A n k ie r s z ta jn ,  M a c ie jo w sk i.

cy m , p rz e k ro c z y ły  już 300 mi- 
l jonów  m a -e k .

SAMOCHODÓW
w sze lk ie  u sz k o d z e n ia  a s e k u ru je

C entralne Biuro Ubezpieczeń 
J KASZTALSKI

S o sn o w ie c  ul. P ro s ta  nr. 8 
(dom  w łasn y .)

Z kraju.
Z gon  d z ia ła czk i. Z m a r ł a  

w  W a rs z a w ie  z n a n a  d z ia ła c z ­
k a  s p o łe c z n a  P a u l in a  M arja  Ku- 
cz a lsk a  R e in sch m id t .

Z m a r ł a  b y ła  a u to rk ą  w ie lu  
p ra c  z z a k re s u  s p ra w  k o b ie ­
cych. B y ła  te ż  w ła śc ic ie lk ą  
z n a n e g o  z a k ła d u  g im n a s ty c z ­
nego.

P r z e ż y ła  lat 62.
O b ra iliw y  m in ister . D zia ­

ło się w F i lh a rm o n ji  w  W a r ­
szaw ie  p o d c z a s  u ro czy s to śc i  
o tw a rc ia  z jazd u  s t r a ż a k ó w

W  p ie rw s z y m  rzędz ie  foteli 
zasiedli m in is trow ie  W ito s  jji 
R aczk iew icz ,  a p G rzędz ie l-  
sk ie m u  w y p a d ło  m ie jsce  w  d r u ­
g im  rz ę d z ie

P. G r z ę d z i e l s k i  obraz ił  się. 
. W e z w a ł  c z ło n k ó w  k o m ite tu  i 
fckvielce u ra ż o n y m  to n e m  o- 

św iadczy ł:
— Z w ią z e k ,  k tó ry  nie szanu- 

ju rz ą d u  i m e  s a d z a  m in is trów  
o b o k  s ieb ie ,  n ie  m o że  iiczyć na 
p o p a r c ie  te g o  rządu!

P a n o w ie  k o m ite to w i d a r e m ­
nie  t łum aczy li  p a n u  m in is t ro ­
wi, że s ta ło  się to  p rz e z  o m ył 
k ę  O f ia ro w y w a n o  m u m ie jsce  
o b o k  p. W itosa .  Nic m e  po  
m a g a ło .  P- G rz ę d z ie lsk i  u p a r ł  
się, że , n a  z ło ś ć “ b ę d z ie  s ie ­
d z ia ł  na  sw o jem  m ie jscu , ale  
im to  z a p a m ię ta

D o p ie ro  ,, d y p l o m a t y c z n e '  
p rz e n ie s ie n ie  cio lo ż y  po .  W i­
to sa  i R a c z k i e w i c z a .  a  w r a z  z 
m m i  i p. G r z ę d z i e l s k i e g o  z a ż e ­
g n a ło  sp raw ę .

S za jk a  s z p ie g o w s k a . W ł a ­
d z e  k ra k o w sk ie  w o a d ły  r>a t ro p  
s iec i szp ieg o w sk ie j ,  k tó ra  s ta ła  
w  k o n tak c ie  z r z ą d e m  n ie m ie c ­
k im  A r e s z to w a n o  już kilku 
szpiegów- i sz e fa  ich  b  o f ice ra  
a u s t r ja c k ie g o .  P r z y  a r e s z t o ­
w a n y c h  z n a le z io n o  d u ż o  k o m ­
p r o m i tu ją c e g o  m a te r ja łu .

K ląsk a  p o ż a r o w a  w  ro ­
ku b ieżącym . P o ż a ry  zbio 
r o w e  są  w ie lk ie j  m ia ry  k lę s k ą  
sp o łe c z n ą .  C o ro c z n ie  p ło n ie  w 
sa m e j  K o n g re s ó w c e  o k o ło  30 
tys .  b u d y n k ó w . Z  teg o  p o ż a ­
ry  z b io ro w e  p o c h ła n ia ją  12—  
25 p roc .  W  ro k u  b ie ż ą c y m  
(od  s ty c z n ia  d o  s ie rpn ia )  już 
z a n o to w a n o  78 p o ż a ró w  z b io ­
ro w y c h ,  k tó re  zn iszczy ły  1,787 
n ie ru ch o m eśc i ,  to  zn. o k o ło  7 
'y*  b u d y n k ó w .

P a s tw ą  zb io ro w y c h  p o ż a r ó w  
pad ły ;  O le śn ic a ,  p o w  s to p n ic -  
kl ~~ 323 budynk i;  Ja ś  wity, 
P ° 7  b ia ło s to ck i  —  120 bud ..  
Ł ę k a ,  p ovv b ę d z iń sk i  —  150 
n ie ru c h o m o śc i ;  Z a w a d y ,  pow . 
b iłgo ra jsk i— 60 n ie ruch .;  Z e m -  
b o rzy ce ,  p 0 w. lube lsk i  —  61 
b u d y ń  ; D roch lin ,  p o w . włosz- 
czo w sk i  -  55 n ie ruch .;  B iała  

1 c z e w  p o w  o p c c z y ń s k i  —  60 
nu*rUC C h e c h ło ,  p o w .  olku 

. 58 n i e r u c h ;  M onice , 
p o w . s ie ra d z k i  65 n i e r u c h o m o ­
ści.

SzKody, z rz ą d z o n e  p rz e z  p o ­
ż a ry  z b io ro w e  w  roku  b ieżą-

Różne wieści.
Jak sie n i  im\ml
W ie lk ie  w ra ż e n ie  w an g ie l ­

sk im  św iecie  p o l i ty czn y m  w y ­
w o łu ją  pam ię tn ik i  żony  b. po 
sła  ang ie lsk iego  w K adzę  p 
Z u z a n n y  T ow niey , d ru k o w a n e  
obecn ie  w ty g o d n ik u  „ W e e k ly  
D ispa tsch" . Szczególn ie  c iekaw e 
s ą  u s tę p y  p a m ię tn ik ó w  o d n o ­
sz ą c e  s ię  do h istorii  zab iegów  
n iem ieck ich  w końcu  w ojny  
św ia to w e j  ce lem  u z y s k a n ia  p o ­
koju.

Wiele św ia t ła  na gen ezę  r e ­
wolucji niem ieckiej w r. 1918 
rzu ca  n a s tę p u ją c y  p rzyk ład ;

„B yło  to w s ie rp n iu  1918 r. 
P rzedstaw icie l  r z ą d u  n ie m ie ­
ck iego  w H ad ze  z w ró c i ł  sję do 
posła  ang ie lsk iego  sir  W a l te ra  
z szczegó łow ym  w d ro b ia z g a c h  
w y p r a c o w a n y m  p la n e m  pokoju , 
Z aw arc ie  p o k o ju  miało b yć  u ła ­
tw io n e  p rz e z  w y w o łan ie  p o z o r ­
nej rew oluc ji  w Niem czech. Ho- 
h e n z o l le rn y  mieli być w y p ę d z e ­
ni, ale  po pod p isan iu  poko ju  
pow róc il iby  na t ro n  n iem ieck i  
w osobie  W ilhelm a Ul.

C esa rz  m ia ł  c z y n n y  u d z ia ł  w 
tej rew o lu cy jn e j  m a sk a ra d z ie ,  
k tó ra  m iała  się rozpocząć  dnia  
1 lis topada .

R eg en tem  dla m a ło le tn iego  
m ia ł  zos tać  k s iążę  H e n ry k  p r u ­
ski, k tó ry  w e d łu g  zdan ia  n iem- 
ców cieszył się p o p u la rn o śc ią  w 
Angiji Lecz s ir  W a lte r  T ow n- 
ley  n ie  pozostaw ił  w ysłaun iko-  
w n iem iec  w ielkich  nadzie i.  Po 
pięciu d n ia c h  z a p ro p o n o w a n o  
księcia  M axa b ad eń sk ieg o  z n a ­
nego  ze s w y c h  d e m o k ra ty c z ­
n y ch  poglądów ".

J a k  z da lszego  rozw oju  w y  
p a d k ó w  w N iem czech  w y n ika ,  
p la n y  rz ą d u  n iem ieck iego  z 
s ie rp n ia  1918 r. zna laz ły  z a ­
s to so w an ie  w rew oluc ji  listo 
padow ej.

W sprawie  
przesilenia gabinetu,

W a  rszaw a ,  10 w rześn ia .
(P rz e z  teief.)

O d b y ło  się p o s ie d z e n ie  k lu ­
b u  lu d o w c ó w ,  n a  k tó ry m  za 
tw ie rd z o n o  u c h w a łę  z a r z ą d u  
co d o  u s tę p ie n ia  g a b in e tu  
W ito s a

Je d n o c z e ś n ie  u c h w a lo n o  p o ­
d z ię k o w a n ie  d la  lu d o w y c h  
c z ło n k ó w  te g o  g a b in e tu ,  a  w 
sz czeg ó ln o śc i  d la  p r e z e s a  W i ­
tosa .

Żądania robotników.
Ł ó d ź ,  10 w rześn ia .

(P rz e z  telef.).
W c z o ra j  o d b y ło  s ię  p o s i e ­

d z e n ie  kom is ji  p r z e m y s ło w c ó w  
z p rz e d s ta w ic ie la m i  z w ią z k ó w  
ro b o tn ic z y c h ,  k tó rz y  z a ż ą d a l i  
50 p roc . p o d w yżk i,  p r z e m y ­
s ło w c y  z a ś  d a ją  25 proc.

Znów anarchja.
Ł ó d ź ,  10 w rześn ia .

(P rz e z  telef.).
P e r t r a k ta c je  m ię d z y  p rz e m y ­

s ło w c a m i  a p r z e d s ta w ic ie la m i  
z w ią z k ó w  ro b o tn ic z y c h  z o s ta ły  
z e rw a n e .  W  p o n ie d z ia łe k  m a ­
ją  o d b y ć  się  w ie lk ie  w iece , na  
k tó ry ch  b ę d z ie  p o w z ię ta  r e z o ­
lucja  z a s to so w a n ia  s t ra jk u  w ł o ­
skiego.

Zjazd niem ców.
Ł ó d ź ,  10 w rześn ia .

(P rz e z  te lef .)
R o z p o c z ą ł  s ię  tu  z jadz  n ie m ­

c ó w  z ca łe j  Polsk i, n a  k tó ry  
p rz y b y ło  800 d e le g a tó w .  

O b r a d y  p o t r w a ją  trzy  dni.

Ucieczka oszusta.
Ł ó d ź ,  10 w rześn ia .

(P rz e z  telef.)
Z b ie g ł  k ie ro w n ik  k o o p e r a t y ­

w y  in w a lid ó w  G órsk i
M ów ią  o o g ro m n y c h  n a d u ­

życ iach . Z a  z b ie g ły m  r o z e s ła ­
no lis ty  gończe .

Odrzucenie projektu.
P a ry ż ,  10 w rześn ia .

(T e l .  wł.)
L itw in i o d p o w ie d z ie l i  o d ­

m o w n ie  na  n o w y  p ro je k t  H y  
m an sa ,  nie c z e k a ją c  n a  te rm in  
12 w rześn ia .

S p ó r  po lsko  - l i tew sk i b ę d z ie  
p rz e d ło ż o n y  radz ie  ligi n a r o ­
dów .

Nota Cziczerina.
K o p e n h a g a ,  10 w rz e śn ia  

(T e l .  w ła sn y )

W  o d p o w ie d z i  n a  n o tę  N au-  
s e n a  w  sp ra w ie  p r z e p r o w a d z a ­
n ia  rew izji  i kontroli  n a d  p r o ­
d u k ta m i  w y s ła n y m i d o  Rosj» i 
n a d  p o d z ia łe m  ty ch  p ro d u k tó w ,  
C zc icze rin  w y s to s o w a ł  b a rd z o  
o s trą  n o tę  do  Angiji,  F rancji ,  
W ło c h  i Belgji. u t r z y m a n ą  w  
ton ie  b a rd z o  n ie g rz e c zn y m , w  
k tóre j o d m a w ia  p ra w  w szelk ie j  
kontro li  i e k s p e r ty z y  ze  s trony  
zag ran icy .

Kto obejm ie rządy?
W a r s z a w a .  10 w rześn ia .

(P rz e z  te lefon ,) .
„K u rje r  Po lsk i"  d onos i ,  że 

g ab in e t  W i to s a  z o s ta n ie  z a s t ą ­
p io n y  p rz e z  g ab in e t  fa c r .o w y  
z t ą  j e d n a k ż e  zm ia n ą ,  że  z a ­
m ias t  m in is te r ju m  sk a rb u  z o ­
s ta n ie  u tw o r z o n a  r a d a  f inanso-  
w ® z w ła d z ą  d y k ta to r s k ą  i do  
k tó re j  w  c h a ra k te rz e  e k s p e r t a  
w e jd z ie  c u d zo z iem iec .

Rabunek w składach  
zbożow ych.

Berlin, 10 w rześn ia  
(P rz e z  telef.)

„G ło s  Rossiji"  donosi,  że  w y ­
g ło d z o n a  z a ło g a  c z e rw o n o a r -  
m ie jc ó w  w W ite b s k u  o b r a b o ­
w a ła  s k ła d y  ze  zbożem , p r z e ­
z n a c z o n y m  d la  m ie js c o w o śc i  
d o tk n ię ty c h  g ło d em . W  r a b u n ­
ku  b r a ła  ró w n ież  u d z ia ł  lu d ­
n o ść  m ie jsco w a .

iał Iliów! ZlliSKi
o d d a  do  w y k o n a n i a  w d r o d z e  p r z e t a r g u  r o b o t y  r e m o n ­
t o w e  w W i ę z i e n i u  D ą b r o w s k o - B ę d z i ń s k i m  i w P a ń s t w o w e j  

S z k o l e  G ó r n i c z o - H u t n i c z e j  w D ą b r o w i e .
Reflektujący na otrzymanie robót murarskich, 

zduńskich, malarskich, szklarskich j pokostniczych 
winni zgłosić się po bliższe informacje w biurze Arch, 
powiatowego w godz. urzędowych najdalej do dn. 12bm.

Należycie ostemplowane oferty należy składać 
tamże w zamkniętych kopertach do dnia 15..b. m. o 
godzinie 12-ej w połud.

Dział Budowlany zastrzega sobie prawo prze­
prowadzenia dodatkowego ustnego przetargu oraz 
swobodę zatwierdzenia ofert według własnego uznania.
Będzin, dnia 7[IX—1921,

A r c h i t e k t  p o w i a t o w y .
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DOM KOMISOWO-HANDLOWY

STANISłfli M U m i i  S-Sa
S o s n o w ie c  P iłs u d s k ie g o  25.

N a d s z e d ł  św ie ż y  t r a n s p o r t  sm o ły  d a c h o w e j  czesk ie)  (j 
w  n a j le p s z y m  g a tu n k u  p ró cz  te g o  s ta le  na sk ładzie : p a p a . *
klej s to la rsk i ,  g ios  m u ra rsk i ,  k r e d a  m ielona, p o k o s t ,  g w ? ź '  ||l 
dz ie  p a p o w e ,  zam k i  m a s k a s to w e  i o k u c ia  polskie , w ę g ie l  a  
d rz e w n y ,  szuf le  d o  w ęg la ,  ry d le  ze  s ty lam i i b ez  stvli, ty 

m s i e d e ro s te n ,  g w o ź d z ie  fo rm ie rsk ie  i t .  p .  
•aa<s>a<@>a«ń>a®a;s>a śS>as>a^> aa ^ a c ^ a ^ a ^ a ^ a o i ^ a ^ *

Od n iedzie li  l i d  14-go w rześn ia  w łącznie
Dla d z i e c i  i m ł o d z i e ż y  d o z w o l o n y .

W sch o d n io  in d y jsk i d ia m a t w  6 -c iu  cześc . z u d z ia łe m  
s ły n n e j F E R N  A N D R Y .

Anons! Od czwartku 15-go będzie
# demonstrowana 3 s e r j a 

„Szarego Czarta" p.t. DllCll CignMOŚCj.

Zjazd N. Z. L.
C z ę s to c h o w a ,  10 w rześn ia .

(P rz e z  telef.) .

Ju t ro  o a b ę d z ie  się w  C z ę s to ­
c h o w ie  w s z e c h p o lsk i  z ja z d  n a ­
r o d o w e g o  z w ią z k u  lu d o w eg o .

Z ja z d  ro z p o c z n ie  się n a b o ­
ż e ń s tw e m  n a  Ja sn e j  G ó rze .

Dr. m ed .

T. MELODYSTA
c h o ro b y  w e w n ę trz n e ,  

specja lność: ch orob y  p łuc  
SOSNOW IEC, D ęb lińska  7. 

p rzy jm u je  od 9-10 i od 4-6

LECZNICA 
ch orób  k ob iecych

D-ra l. Eysymontta
SOSNOW IEC, ul. M ałach o w ­

skiego Nr. I 1 
p rzy jęc ia  cho rych  10-12 5 - 7 .

D óktór M edycyny

GM. B itn y -S z lac iila
B. o r d y n a to r  k lin ik i c h o ró b  s k ó r ­
n y c h ,  w e n e ry c z n y c h  i moczo- 
p łc iow ych .  A n a l iz ,  m ikroskop , 
od 11— 1 po poł. wiećz od 6 —8 

p an ie  od 5— 6.
Ul. M a ł a c h o w s k i e g o  Nr. 16, 

w S O S N O W C U .

D o k t ó r

WASYLI KEKAŁO
(b. L ekarz  w en e ry c z n eg o  szp i­

ta la  w Będzinie) 
C h o ro b y  w en ery czn e ,  sk ó rn e  

i moczopłciowe. 
P rz y jm u je  codz ienn ie  12— 2 pp.

5 — 7 w.
oprócz świąt.

Czuj duch! P r z e c z y ta j?

J. u). Jawor
P r z y r o d n i c z e

P o d s t a w y

f o C J A L I Z M U
Ż ą d a  i w s z ę d z i e .

(dstepnn klaso
z o s t a ła  o tw a r tą

w H M  Szkole Handlowej,
3—4 Targowa 12

D O K T Ó R

Marla Dzierźanowska
D ąbrow a G órnicza

róg ul. Królowej Jadw ig i  
i S ław kow skie j .  

C H O R O B Y  K O B I E C E ,  
o rd y n u je  od 8 do 9 ran o  
i od 3 do 7 po po łudn iu

N ow y miljoner. b ę d z i n ,  ui. K o ł ł ą t a j a  33
W a r s z a w a ,  10 w rześn ia .

fP rzez  telef.)

W dz is ie jszy m  c iąg n ien iu  mi- 
l jo n ó w k i  z k o ła  w y s z e d ł  Nr. 
1923561

Dr. Marceli Rosen
Będzin, ul. Sączewskiego 8 II p. 
C h o r o b y  w ew n ętrzn e  

i w en eryczn e.
P r e p a r a t y  606 i 914. 

B a d a n ie  krwi. 
Przyjmuje od 2 — 6 ppoł.

H H S lS S ijB l

Dr. Józef Hołotz
d y re k to r  pow ia tow ego  szp ita la  

w enerycznego
p rz y jm u je  w- c h o ro b a c h  w en«  
ry c z n y c h  i sk ó rn y ch  od  3 — 7 

g O G Z . p o p o ł .  (o p ró cz  św ią t

B ę d z in ,  N o w y  Rynek Jfc 3.

wtmmm



Zarząd  Związku Drobnych Kupców Chrześjan w Sosnowcu
zawiadamia członków i zainteresowanych kupców, że 
zwołuje

Ogólne półroczne zebranie
dnia 11 w rześn ia  o godz. 3 po południu we własnej 
składnicy Kołłątaja 17.

P o r z ą d e k  d z ie n n y :
Z a g a je n ie  z e b ra n ia ,

ycO? pff4t9o(3nie2Ąćego zebrania,
O dczytanie protokułu.
S p r a w o z d a n ie  Z a r z ą d u .
S p r a w a  d ro ży żn ian a ,
W o ln e  wnioski.

1)
2 )

3)
4)
5)
6)

P ro s i  o liczne  i p u n k tu a ln e  p rz y b y c ie Z arząd .

O rzech  1, 11 
O rzech  111, posp. grysik, 

groszek, d robny 
M iał

15.000.

10 000. -  
8 .000 .

W ęgiel K arwiński 

Koks G órnośląski 

K oks K arw iński

D la w szystkich gatunków 16.000.-

22.000.

32.000.-

Poszukuje 
— się — M I E S Z K A N I A
s k ła d a w w  sic i3-4 p o ł a p  wygodami, możliwie zatai.

U p r a s z a  się  o s k ła d a n ie  z a o f ia r o w a ń  d o  B iura  G łó w n e g o  T o ­
w a rz y s tw a  S o s n o w ie c k ie g o  K o p a lń  i Z a k ł a d ó w  H u tn ic z y c h  w  
S o sn o w c u ,  p rz y  ul. 3 M aja .  P o ś r e d n ic tw o  b ę d z ie  h o n o ro w a n e .  J.

Wielka konkurencja!!

znana popularna

Panie  ! nie dajcie się nabierać  ładnym i reklam am i. Nie psujcie 
w aszych kapeluszy. P rzychodźcie w cześniej, nie pożału jecie . P rzekonaj­
cie się ! a będziecie m nie sam i reklam ow ać, że najładn iejsze  kapelusze
w ykonyw uje ta ^  BĘDZINIE ^013 „KISNER“

ulica K o łłą ta ja  Na 2 7 ,
która  jest u rządzona  n a  elektryczność. D zięki now oczesnem u urządzeniu 
jesteśm y w możności p rzerab iać, farbow ać i p rzefasonow yw ać wszystkie p lu ­
szowe i filcow e kapelusze ze starych na zu p ełn ie  nowe. D la Z ag łęb ian  
na poczekaniu  w ciągu 3  g O C f z i l t ,  40% tanie j, niż gdzieindziej.

Posiadam nowe kapelusze filcowe, pluszowe po cenach fabryczn. 
Przychodźcie! przekonajcie się!

■■

. H. Kisner, Będzin ul.
RH 401 [ W t 9  RH

MYDŁO z z a w a r t o ś c i ą  67 proc.  
t łuszczu

i
(ze  z n a k ie m  J. CWEIGENHAFT)

s p rz e d a je  h u r to w o  w  i lo śc iach  o g ra n ic z o n y c h  o d n o ś n y m i  
ro z p o rz ą d z e n ia m i  u rz ę d .

D la  k o o p e r a ty w ,  fa b ry k  i k o p a lń  u s tę p s tw o .
J. C W E I G E N H A F T ,  S o sn o w ie c ,  T a r g o w a  Nr. 7-a.

U W A G A  : W o b e c  p o d s z y w a n ia  się  p o d  m o ją  firmę,
ż ą d a jc ie  m y d ła  ty lko  ze  z n a k ie m  J. C W E I G E N H A F T  A.

i  b a c z n o ś ć ! a n i  Precz z drożyzna! ®
Nie dajc ie  się oszukać, lecz przynieście  stare kapelusze do przefaso- 

now ania póki nie drożeje do

FRANCUSKIEJ PRACOWNI KAPELUSZY
u; Sosnowcu, ul. Hodrzejowska róg Warszawskiej 16 (sklep front.)
P o daję  do  ogólnej w iadom ości, że  otrzym ałem  najnow sze fasony (w ielki wybór) 
na sezon zim owy i przyjm uję do farbow ania  i przefasonow ania kapelusze filco­
we m ęskie, dam skie, dziecinne i robotę ręczną w szelkiego rodzaju. Mam także 
nowe kapelusze i różne gatunki i przyjm uję fu trzane kołnierzyki do przerabiania.

Ceny konkurencyjne o 20 proc. taniej niż gdzieindziej, robota gustowna i staranna. 
P row adzę zak ład  pod w łasnym  k ierow nictw em , jako d ługol. m istrz francuski. 
W szelką robotę wykonyw am  w ciągu 4 dn i; d la  przyjezdnych w ciągu 1 doby. 
D la m od y stek  i czapn ików  
— sp ec ja ln y  ra b a t  I — H. GITTLER i S-ka.

FILJA w  B ędzin ie ,  u lica  K o ł łą ta ja  18, m a g a z y n  m ód .

Józef Hlawski Sosnowiec 
3 Maja 4.

B i u r o  d z ie n n ik ó w  i o g ło s z e ń  
o ra z  sk ła d  m a te r ja łó w  p iśm ien n ych

zawiadamia, że nadszedł św ieży  transport najnowszych [(dam- 
sKłch i m ęskich) żó rn a li m ó d , oraz poleca w bardzo dużym  
wyborze: pocztów ki, obrazy, papeterie, makulaturę g azetow ą  do 
pakow ania, kalkę m aszynow ą po cenach hurtowych, oraz wsze-F 

kie przybory piśm ienne i kancelaryjne

Centrala  
w Poznaniu

co
P
co
p
CO

C .  H A R T G ) I < 3  T O ® .  A R C .
Dom Ekspedycyjno-Handlowy

Centrala  
w Poznaniu

V
o,o

■V
<a

Oddział w Sosnowcu,
ul. 3 -g ó  M aja 2 0 , te l .  128,

u

%
%

~ —   -     ------------ ------ J ------------ > -------- --
Dom ów  Ekspedycyjno-H andlow ych.

ODDZIAŁY I PRZEDSTAWICIELSTWA  
w e  w sz y s tk ic h  g łó w n ie js z y c h  m ia sta ch  

w  kraju i za g ran icą .
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—»->

ce  w z a k re s
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O G Ł O S Z E N I E .
P a ń s t w o w y  U r z ą d  W ę g l o w y

podaje  do w iadom ości, że ceny na węgiel i koks z G órnego Ś ląska i K arw iny, 
ogłoszone 26 sie rpn ia  b r. w M onitorze nr. 195, od dnia 15 września r. b. ulegają 
zw iększeniu w obec znacznego podrożenia m arek niem ieckich  i koron  czeskich  i będą 
w ynosić za w ęgiel i koks im portow any za 1 tonnę fr anco w agon kom ora graniczna: 

W ęgie^^^órnO śląski: G ruby, kostka Mk. 15.500.—

Oszczędne i praktyczne gospodynie
używają d o  pran ia b ie lizn y  i w y b ie la n ia  przędzy tyl­
ko „KOKOS” powszechnie znany od kilku lat w większych

kooperatywach.
L f  ju ff 8 2 ,  ^  ^  najb rudn iejszą  i zażółconą b ieliznę w p ran iu

m o m en ta ln ie  w y b ie la  i n a d a je  p o ły sk .
S p rzed a ż  ty lk o  w  k o o p e r a ty w a c h . 

LaboratorjumChemiczne W.KOZIERADZKliR.KOSSECKI.
1 - 4  WARSZAWA, Wolska 66.

Ośm ioklasista państw ow ego G im na- 
zjum im. S taszyca poszukuje lek" 

cji W iadom ość „Iskra** Sosnowiec.
/^ ra m o fo n  w dobrym  stanie z płytam i 

do sp rzedania. W iadom ość w ad* 
m inistracji. ___________

Icek  K operw as zgubił paszport 
kę urodzen ia  i p ien iądze.

m etry-
1-3

p o l f o  jes ien n e , ub ran ia  robotnicze. 
* kaftany b a j o w e ,  W oyno
W arszaw a, Żóraw ia 25 m. 3. 1-12

Baczność!

O s a  praw dziw ego buldoga sprzedam .
albo zam ienię za p raw dziw ego  wil* 

czura. D ąbrow a, R enardow ska 6, 2-1

za 1 tonnę franco kom ora graniczna.
O dbiorcy w ęgla  im portow anego winni najpóźniej do dnia 20 w rześnia r. b. 

uzupełn ić  w p łacone  sum y za p rzydzia ły  w ęgla i koksu, zgodnie z pow yższym i cenami.

Długoletnia fabryka kapeluszy 
znanej firmy „M- Bergm an*

f C T zb ie ta  Kruszec zgubiła  p aszport g m >
D a t £ l l U 5 t  » L  £ eżu śn ia  J„3

p rzy  ulicy M odrzejow skiej Nr. 15 w Sosnow cu, k tó ra  przefasono- 
wuje i f a r b u j e  dam skie, m ęskie i dziecinne kapelusze, ma 
honor zaw iadom ić Sz. K lijen telję , że na sezon zim owy sprow a­
dz iła  z zagranicy  tzw. lustrir-m aszynę do p rzerab ian ia  filcow ych 
kapeluszy na velour (p ó ł p luszow y) — jednocześnie  20 najnow ­
szych dam skich m odeli z im ow ych . W  celu  un ikn ięc ia  naw ału 
pracy, radzę, aby Sz. K lijentela raczyła  już obecn ie  pow ierzyć mi 
kapelusze do przefasonow ania, k tóre będ ę  w ykonyw ał spiesznie i 
najstaranniej A by w ykonanie było podług  gustu i nie być w prow a­
dzonym  w b łąd , uprasza się o zw rócenie uwagi na dok ładny  adres:

w  S o sn o w c u ,
ul. Modrzejowska 15 

— w podwórzu. —
M. Bergman
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p a s ta  d o  o b u w ia  p ie rw sze j  jakośc i ,  w y ro b u  f a ­
bryki m y d e ł  to a le to w y c h  i a r ty k u łó w  c h em iczn o -  

te c h n ic z n y c h

Gertrudy Komarkowej
w Sosnowcu (Pogoń) Będzińska 10.

S k ład  G łó w . iy  w  Z w ią z k u  d ro o .  k u p c ó w  K o ł łą ta ja  I 7.
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Mani zaszczyt powiadomić Szanownych odbiorców, 
że istniejąca księgarnia, skład nut i materjałów piśmien­
nych pod firmą

W. R E G U L S K A  i S - k a
z dniem 1 sierpnia r. b przeszła na wyłączną moją wła­
sność, którą po zaopatrzeniu we wszelkie nowości, w po­
większonym zakres'e pod własną firmą

W  R E G U L S K A
nadal prowadzić będę.
Polecając firmę moją uw adze i poparciu  Szanow nych odbiorców , pozostaję

Z  pow ażaniem
W  R EG U LSK A .

3 E 3 3 0 3 E H 0 B 3 S * 3 0 0 E G n a i 3 0 E S J a &  
00 00
1 DROBNE OGŁOSZENIA, g
E3B B E
B B B B B B B B B B B B B B B B B B B B B B B B

)ow óz i w olan t sprzedam , P iłsudsk ie­
go Nr. 26.

Kielce-Sosnowiec
POMNIKI G O T O W E  poleca
Z ak ład  kam ieniarski Jana 
Zagórskiego, Sosnowiec ul. 
Aleja. T am  wykonywa się 
globow e figury z p iaskow ca, 
m arm uru i g r a n i tu ,  oraz 
wszelkie rob o ty  w chodzące 

w z a k r e s  kam ieniarstw a.
^RTubiono 3 sie rpn ia  wykaz tym czaso- 

wy w ydany  w ^Dąbrowie Górniczej 
czej na im ię Dr. Zofji Bieńkowskiej,

3 3

[Ar. A. W ejman p o w r ó c ił  
p rzy jm u je  z  chor. u szu , 

n o sa  i g a rd ła  od  12 — 2  i 
od  5 -  6  o p ró cz  ś w ią t . 2  3

O z y id y  i w szelk ie roboty m alarskie 
w ykonyw a Broner osnow iec, M o­

drzejow ska 6
y j^k u sze rk a  udzie la  poTad, dyskrecja

zapew niona. Sielce Kręta 16. 2 2
E^otograficzne apara ty  objektyw y oka 
* zyjnie do sprzedan ia  W iadzyjnie do sprzed 
„Iskra** Sosnow iec.

W iadom ość
3 6

Kupię m otor elektryczny około 5 ko ­
ni. Pogoń. M ajowa 3. Nndajczyk.

2 3
XT ow ootw orzona chrześcjańska pra- 
* *  covm ia bielizny, haftów  i rysow a­
nia. A le ja  19. Il-gre piętro.________2-4

P ra co w n ia  k u śn ie r sk a  M. 
R o zen ta l, S o s n o w ie c , M o­
d r z e jo w sk a  8  d a w n ie j 12 
w y k o n y w a  w s z e lk ie  ro b o ­
ty  w  z a k r e s  k u śn ie r s tw a  
w ch o d z ą ce . Futra m ę sk ie  
i d a m sk ie , ż a k ie ty  kara­
k u ło w e  i fo k o w e , k o łn ie ­
r z e  i m u fk i o r a z  r e p e r a ­
cje  i  p rzeró b k i u sk u te c z ­
nia s ię  s z y b k o , s ta r a n n ie  
i p o  cen ach  p rzy stęp n y ch .

F *epi»uję ak ta  czysto, czytelnie, W ia- 
o om o ić  w „Iskrze" pod „A kta".

ł-3

Oddam  3 m iesięcznego chłopczyka no 
w ychos-aoie, za swego, hielce. Bu­

kow a 9,

j
ano-wi Gross skradziono paaxpott wy- 

dany  przez Starostwo Będzińskie. 1-3 
Jk/felodykon do  sprzedan ia  W iedoratife, 

*  Bodzio Z agórska X<X i - 3

r )o a ru h u ję  zajęcia za gospodyń*;. Go- 
'  tuję dobrze. Pogoń, Florjp.ósku 
Urbański.,

Stypa R om an zgubii portfel z  papiera­
mi wojskowymi, w ydanym i p rzer

PK U  Będ*in.

j\ /1 ośkowi L inkierow i jadąc  pociągiem  
z W arszaw y do Sosnow ca skradzio­

no portfel z w ekslam i na 10.000 mk. 
p aszport, w ydany  przez gm. Ł opuszno. 
1.100 mk. i w iele  innych rachunków . 
N iniejszym  ogłoszeniem  uniew ażnia się 
w eksle.
T^ranciszkow i K rupow i skradziono z 
* m ieszkania G arbulińskiego w Łękwi- 
cach kartę urlopow ą, w ydaną przez 
PK U. w Będzinie, zezw olenie na broń 
z fotografją, dow ód osobisty m agistratu  
m. Dąbrowy, zaśw iadczenie kasy cho- 
rych. Zwrócić: Iskra D ąbrow a. !-l
p o s z u k u je  zajęcia do po jedyńczej oso- 
* by za gospodynię. W iadom ość Iskra 
Sosnowiec. 1-|
XTa sezon zim ow y przefasonow uje  ka- 
* ^  pelusze dam skie, m ęzkie na jm o d ­
n iejsze fasony, po  cenach  najprzystę­
pniejszych w znanej firmie. Sosnow iec
ul. N iem iecka 10. 1*1
O k rad zio n o  dow ód osobisty  w ydany 
^ p r z e z  m agistrat m. B ędzina, książecz­
kę zw olnienia w ydaną  przez  PK U. w 
Będzinie na im ię Jakuba  B erm ana, oraz 
w eksel w ystaw iony przez A lter K la in o ^ ^b  
ra  p łatny  dn. 15 w rześnia b. ?. na  s v ? ^ ^  
mę 12000 mk. W eksel ten uniew ażnia 
się. 11
O lu sa rczy k  W ładysła 
^ w y d a n y  przez w ładze  n iem ieckie  i
książeczkę odroczenia.

zgubił paszport 
:kie 
1-1

‘7  m łodych urzędników  państw ow ych 
poszukuje 2 sym patycznych dziew ­

czynek, celem  w eso łeoo  spędzen ia  cza­
su. Poste restan te  „Fata Morgana** Bę; 
dzin. 1-1

j*stera Jura  zgubiła  paszport 
a przez m ag m. Sosnowca.

wydany
1-3

O p rzed am  row er w dobrym  stanie. W ia- 
^  dom ość Sosnowiec, ul. R enardow ska
praln ia  Holaj.

H im el Jan zgubił kartę  dem obiłizaryj- 
ną, w ydaną w PKU. w Będzinie, l - l

A ron D ziew ięcki zgubił legitym ację z | 
-4^-kasy chorych w Sosnow cu. 1-1
P o trz e b n y  rutynow any sklepow y do 
1 Stow. Spoż. P raca  w C zeladzi.
da  do objęcia  od 1 października.

Posa-
1-1

Skradziono tym czasow e zaśw iadczenie
A^dem obilizacyjne w ydane p rz e r PK U. 

w B ędzinie ju lja n a  Serw atki.

m ieszkanie (2 lub 1 pokój z kuchnią) 
w K ielcach zam ienię na takow e lub 
w iększe w Sosnowcu. Zgłoszenia kan- 
celarja  szkolna K ow alska 6. 2-3

C o k o ła  E m anuel zgubił tym czasow e 
^  zaśw iadczenie dem obilizacyjne, w y. 
d an e  w PK U  w .Będzinie. l i

FA om  w C zeladzi do  sprzedania  C ena 
przystępna. W iadom ość: Czeladź,

fryzjer m a M akowskiego.

TAn. 6 w rześnia w G rodźcu zostały 
^-^zgubione karty żywnościow e i 860 
mk. przez W iejackiego Franciszka, ro­
botnika kopaln i M arja w G rodżcu Z n a­
lazcę uprasza  się o zwrot d o  Iskry w 
Sosnow cu lub na kopalnię M arja w 
G rodźcu.
O p rz ed a m  zak ład  fryzjerski, 
^ g o ń s k a  12. Ignacy.

Nowopo-
1-1

portfel m iędzy Zaw ierciem
^-*D»hrov•‘D ąbrow ą, zaw ierający paszport wy* 
dany przez m agistrat m. Dąbrowy, kwit 
na  paten t VI kategorji, akt ślubny, m e­
trykę i tym czasow e zaśw iadczenie  na 
paszport, w ydane przez m agistra t m. 
Będzina — wszystkie te dow edy na im ię ^ ^  
Franciszka L atosa i 470 mk. gctow kck^V

rłrtlr ; t m — r _ ”U prasza  się znalazcę o zw rot dokum en­
tów  d o filji „Iskry** w Będzinie, 1*1 
p r z y b łą k a ł  się p ies ow czarek, jasno 
* żółty z siw ą szyjką. Z najd u je  się 
p rzy ul. G órniczej 23. O dda 
zw rotem  k o s z tó w ._________

się za

j^ o k a ta  k ap ita łów  w ysoki p rocen t 'n a
pew ne hipoteki, kupno  i sp rzed a ł 

dom ów  placów  potrzebny  w spólnik 
chrześejan  lóOOOOOO m arek do  żelaznej 
fabryki.

Do sprzedania  m ajątek  ziem ski 1Ż0 
mórg grubego lasu, 466 m órg ornej *>e* 
mi, zboże, siano, inw entarz  m artwy, 
dw ór 9 pokoi i inne zabudow ania, eo ­
na mk. 13000000: W iadom ość Sosno­
wi e c^ V la r sza^wek a 14. G ałeck i 1 1

w cv.» v. i, •  . SI w? Nj łM sakn a k i Reóaktar odpow iedzialny Bronisław Knothfc D / r a - k K .  M oM tonlti — R«Łpi>


